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Trzynasta Niedziela Zwykła
Wiadomości

 Z życia Kościoła

Z Watykanu

( . 20.6.Po modlitwie na Anioł Pański Papież nazwał ostatnią pielgrzymkę do Polski „Niezapomnianym doświadczeniem wiary i braterstwa” i  podziękował rodakom za okazaną mu gościnę. Jan Paweł II przypomniał też o sytuacji w Jugosławii, a także o konflikcie między Pakistanem i Indiami. Prosił o modlitwę w intencji pokoju w Europie i w Azji. 

"Mam jeszcze w pamięci i w sercu widoki miejsc, które odwiedziłem, i przede wszystkim tłumów rodaków i wiernych z innych krajów, którzy wszędzie zgotowali mi naprawdę wzruszające przyjęcie" Przypomniał następnie, że mottem pielgrzymki były słowa "Bóg jest miłością". Podkreślił, że z Bożej miłości i z pokoju rodzi się solidarność i pokojowe porozumienie między ludźmi i narodami. 

Te ostatnie słowa stały się okazją do nawiązania przez Jana Pawła II do sytuacji w Europie, "noszącej jeszcze rany po niedawnym konflikcie w Jugosławii", oraz o napięciu na granicy między Pakistanem a Indiami. 

"Módlmy się, by w Europie umocnił się proces pokojowy, módlmy się, by Indie i Pakistan umiały na nowo podjąć drogę dialogu i położyły kres walkom niosącym przemoc i śmierć" - powiedział Jan Paweł II. 
(23.06 Papież podczas audiencji generalnej raz jeszcze - zgodnie z wieloletnią praktyką poświęcił omówieniu pielgrzymki zagranicznej do Polski. Podsumował ją zarówno w dłuższej niż zwykle katechezie głów nej, wygłoszonej po włosku, jak i w streszczeniach zarówno po polsku, jak i w innych językach: angielskim, niemieckim, francuskim, hiszpańskim i portugalskim. Przypomniał, że w dniach 5-17.06. złożył swą siódmą i najdłuższą wizytę duszpasterską w Polsce, a wypadła ona dokładnie w 20 lat po pierwszej, do której doszło w dniach 2-10 czerwca 1979 r. Jeszcze raz podziękował za gościnę, jakiej doznał, za wszelkie łaski Boże i za wszelką życzliwość ludzką.”

(26.6. Na polecenie papieża Jana Pawła II w dniach 1-3 lipca złoży wizytę w Erewaniu patriarsze (katolikosowi) Karekinowi I, głowie Kościoła ormiańskiego, i przekaże mu osobiste przesłanie od papieża Jana Pawła II. kardynał Edward Cassidy, przewodniczący Papieskiej Rady ds. Jedności Chrześcijan. Podróż Jana Pawła II do Armenii została "definitywnie wykreślona" z papieskiego grafiku. Zaplanowana była wpierw w dniach 2 - 4 lipca br. następnie Jan Paweł II chciał złożyć krótką wizytę bardzo choremu patriarsze 18 czerwca, w drodze powrotnej z pielgrzymki do Polski. Ojcu Świętemu przeszkodziła w realizacji tego projektu krótka choroba.

 (25.6. W opublikowanym w Watykanie przesłaniu do uczestników Międzynarodowych Rekolekcji Kapłańskich, które odbywa się w Ziemi Świętej. Jan Paweł II, stwierdza, że wspólnoty wiernych powinny odpowiadać na brak powołań kapłańskich nie poszukiwaniem "surogatów" kapłaństwa, lecz wzmożoną modlitwą o nowe powołania. Papież przypomniał kapłanom, by każdego dnia poprzez modlitwę odnawiali swą wierność z Chrystusem, gdyż "tylko w ten sposób ich świadectwo będzie w pełni wiarygodne". Podkreślił, że duchowni powinni być w świecie współczesnym "solą ziemi i ewangelicznym światłem dla ludzi". Jan Paweł II przywiązuje wielką wagę do powołań w Kościele. Każdego roku wystosowuje specjalne orędzie na Światowy Dzień Modlitwy o Powołania (obchodzony w czwartą niedzielę po Wielkanocy). W tym roku Dzień ten obchodzono po raz 36. 

W Europie, wg Urzędu Statystycznego Kościoła, od 1978 do 1995 roku, liczba duchownych zmniejszyła się o ponad 33 tys. (z 250 tys. do 217 tys.). Największy spadek liczby duchownych zanotowano we Francji (z 40 tys. do 28 tys.). We Włoszech liczba duchownych zmniejszyła się z 63 tys. do 56 tys. Na tle kryzysu powołań pozytywnie wyróżnia się Polska - liczba duchownych wzrosła w tym okresie z 19.239 do 25.838.
(24.6. Dekret o cudzie zawdzięczanym wstawiennictwu dwojgu dzieci z Fatimy, którym w 1917 roku objawiła się Matka Boża, otworzy drogę do ich beatyfikacji. Dekret taki ma wydać watykańska Kongregacja ds. Kanonizacyjnych. Beatyfikacja dzieci mogłaby nastąpić w Fatimie już 13 października - w rocznicę pierwszego objawienia Matki Boskiej. 

Cud, który stał się podstawą dekretu, to uzdrowienie w Leiria w Portugalii - w roku 1997 - 67-letniej kobiety, przykutej od 22 lat do łóżka. Kobieta, której lekarze nie dawali żadnych szans na wyzdrowienie, modliła się do dwojga dzieci z Fatimy - Giacinty i Francesco Marto. Przed dziesięciu laty Kongregacja uznała w dekrecie "heroiczność cnót" dwojga dzieci, które zmarły w wieku 10 i 11 lat. Dekret o cudzie jest kolejnym etapem procesu beatyfikacyjnego.

Echa Papieskiej pielgrzymki do Polski

(W dzień po zakończeniu Pielgrzymki, na konferencji prasowej w MSWiA podsu mowanojej  organizacyjną stronę. 

Janusz Tomaszewski szef MSWiA oświadczył, że nie odnotowano "żadnych po ważniejszych incydentów" - Kościół podzięko wał resortowi za "otwartość służb porządko wych na pielgrzymów". 

Nad bezpieczeństwem Papieża i wiernych czuwało 70 tys. osób z różnych służb państwowych i kościelnych (w tym 12 tys. policjantów i 550 żołnierzy Biura Ochrony Rządu). 

Bp Jan Chrapek, koordynator organizacji pielgrzymki ze strony Episkopatu, podkreślił otwartość służb porządkowych na pielgrzymów. W imieniu Kościoła złożył za to Tomaszewskiemu podziękowanie. Zwrócił też uwagę na - podkreślaną przez zagranicznych uczestników - dobrą organizację pielgrzymki. Dotyczy to zwłaszcza improwizowanych punktów programu, np. odwiedzin papieża u rodziny chłopskiej w Leszczewie w Puszczy Augustowskiej. 

Pytany, kiedy byłaby możliwa kolejna pielgrzymka papieża do Polski, bp Chrapek podkreślił, że w 2000 r. - roku Wielkiego Jubileuszu - program zajęć Jana Pawła II jest już bardzo bogaty i przewiduje tylko jedną podróż zagraniczną - do Ziemi Świętej. 

Pytany o wydatki państwa na wizytę papieża Tomaszewski powiedział, że jest za wcześnie, by ocenić, czy wydano wszystkie pieniądze przeznaczone na ten cel. Zapewnił zarazem, że ten "papieski" budżet na pewno nie został przekroczony.

(22.06 Prymas Polski Józef Glemp podczas konferencji prasowej w przerwie obrad powiedział, że miłość ma ożywiać człowieka w kierunku szukania dobra. Nawiązał w ten sposób do słów Ojca Świętego, że "nie ma solidarności bez miłości". 

(22.06. Wiceprzewodniczący Konferencji Episkopatu Polski metropolita przemyski abp Józef Michalik odniósł się m.in. do problemów ekologii, również obecnych w nauczaniu Ojca Świętego. Powiedział, że miłość do ziemi ojczystej wymaga troski nie tylko rolnika, ale nas wszystkich. 

Abp Michalik nawiązał też do nieobecności Ojca Świętego podczas mszy św. na krakowskich Błoniach i nabożeństwie liturgicznym w Gliwicach. Powiedział, że znak nieobecności papieża ujawnił dużą kulturę ludzi, którzy "na moment wstrzymali oddech". Dodał, że świadczy to, iż społeczeństwo polskie jest już "o wiele bardziej dojrzałe". 

Koordynator Wizyty Apostolskiej Jana Pawła II do Polski bp Jan Chrapek powiedział, że w ocenie biskupów, pielgrzymka ta stanowiła "wielkie rekolekcje ewangelizacyjne dla polskiego narodu". Biskupi zgodnie podkreślali, że rekolekcje te muszą być przedłużone wysiłkami duszpasterskimi. 

Bp Chrapek dodał, że podczas kolejnych obrad Konferencji Episkopatu będą omawiane przesłania Ojca Świętego z jego tegorocznej pielgrzymki oraz "przełożenie ich na konkretne inicjatywy". 

W ocenie bpa Tadeusza Pieronka, to była "piękna pielgrzymka, która zjednoczyła wszystkich Polaków". "To była maestria ze strony Ojca Świętego - umieć posłużyć się takim językiem, takimi treściami, które docierały do nas wszystkich i uczyniły nas, może nie tylko na ten jeden moment, lepszymi ludźmi" - dodał. 

Według bpa Pieronka, pielgrzymka ta była wskazaniem takich ideałów, które wydają nam się może często trudne do osiągnięcia, czasem niemożliwe. Biskup zaznaczył jednak, iż "Ojciec Święty wlał w nas wiarę, że to jest dla nas, dla Polaków na ten czas. I to wszystko nas nobilituje". 

(Metropolita lubelski abp Józef Życiński podkreślił, podsumowując kolejną pielgrzymkę Jana Pawła II, że było w niej bardzo wiele elementów pozytywnych, np. zaskakująca żywiołowość młodzieży towarzysząca papieżowi na całej trasie. "Są to tłumy wyrażające swoją tęsknotę za wartościami duchowymi. Jest to poszukiwanie Ewangelii i jej przesłania, a równocześnie - jakże istotne - pozytywnych treści w papieskich słowach". Jego zdaniem, przykładem pozytywnym jest także podkreślenie przez Jana Pawła II faktu, że polskie przemiany są wynikiem działania Ducha Świętego. "Tak wiele osób nie chce się z tym pogodzić. Jedni wzdychają, że za komuny było lepiej. Drudzy natomiast przemawiają z zupełnie innych pozycji, językiem przybliżonym, widząc tylko zło i zagrożenie. Papież zaś mówi, że tutaj działa Duch Święty. I te przemiany łączy z pamiętnym protestem robotników w dni sierpniowe" - podkreślił arcybiskup. 

W jego ocenie, ważnym przesłaniem tej wizyty jest zwrócenie uwagi przez Ojca Świętego, że Stolica Apostolska zawsze opowiadała się za integracją europejską. "Jest wiele środowisk, które chciałyby straszyć Europą i odwołują się do sformułowań kościelnych. Natomiast Jan Paweł II ukazuje zupełnie inną wizję Ewangelii i Europy" - powiedział arcybiskup. 

(Metropolita krakowski kard. Franciszek Macharski powiedział, że najmocniej przeżył nieobecność papieża na krakowskich Błoniach. "Msza św. na Błoniach bez udziału Jana Pawła II, który przybył na millenium krakowskiego Kościoła, swojego Kościoła, nieobecność Jego w tej uroczystości stanowiła wprost utrapienie" - wspomina kardynał. Dodał, że towarzyszył temu lęk biskupów o papieża. "Tutaj jedynym gestem było trwanie w modlitwie. I wtedy okazało się jaka jest szlachetna polska dusza" - mówi kard. Macharski.
 "L'Osservatore Romano": Połoficjalny watykański organ prasowy pisze:

"Nadzwyczajna podróż przeżyta w duchu przygotowań do Wielkiego Jubileuszu Roku Dwutysięcznego" Na całej czołowej kolumnie sobotniego numeru (z datą 19 czerwca) watykański dziennik wybija słowa papieża: "Ojczyzno moja, ziemio umiłowana, bądź błogosławiona". Zamieszcza też zdjęcia z ceremonii pożegnania na lotnisku w podkrakowskich Balicach. Wskazuje na podniosły i pełen miłości dla papieża klimat ceremonii pożegnania, w tej chwili obok papieża zebrał się cały naród, a twarze obecnych - biskupów, duchownych, przedstawicieli władz państwowych i wiernych - wyrażały odczucia wszystkich Polaków. 

Wszystkie najważniejsze tytuły prasy włoskiej piszą o zakończeniu pielgrzymki Jana Pawła II do Polski i powrocie do Watykanu. 

Najbardziej "brawurową" pielgrzymką pontyfikatu nazywa siódmą podróż Jana Pawła II do ojczyzny dziennik "Il Messaggero". Jednocześnie, zdaniem dziennika, była to jedna z najbardziej znaczących pielgrzymek zagranicznych papieża: "W 21. roku pontyfikatu i 79. roku życia Jan Paweł II nadal nie uznaje pojęcia „oszczędzania się” i czasami sprawia wrażenie, że nie uznaje nawet ostrożności w stosunku do własnego zdrowia. Dziennik zauważył też, że patriotyzm papieża ma w sobie coś "niewiarygodnego" dla przedstawicieli państw Zachodnich. Wyjaśnia czytelnikom czym są "kremówki" (kremoki - jak pisze) i wyraża przekonanie, że w czasie Jubileuszu 2000 w Rzymie wszystkie cukiernie rzymskie będą ofiarowały pielgrzymom ulubione ciastko Ojca Świętego. 

(Postkomunistyczna "L'Unita" napisała o wzruszeniu, z jakim papież żegnał Polskę i przyrzeczeniu powrotu złożonym w czasie cermonii pożegnania. Zdaniem watykanisty dziennika, Alceste Santiniego, papież dowiódł swoją pielgrzymką, że ciągle umie zadziwiać świat, a także przezwyciężać swoje słabości fizyczne. 

("Corriere della Sera" napisał w krótkiej informacji o przylocie do Rzymu, że 13-dniowa podróż była "zadziwiająca przygodą" dla Ojca Świętego, "szczególnie trudną" ze względu na upadek w nuncjaturze oraz przeziębienie. Dziennik zauważa, że papież przyrzekł Polakom kolejne odwiedziny. 

(O papieskim przyrzeczeniu kolejnej wizyty informuje także "La Repubblica".: Papież wyjechał z Polski "pełen wspomnień", a w czasie ceremonii pożegnania widać było, że nie ma ochoty opuszczać ojczystej ziemi. Podkreśla, że papież zaprosił do swojego "papamobile" prezydenta Kwaśniewskiego. "Był to unikalny gest szacunku. 

"Wojtyła pozostał pod wrażeniem rozwoju Polski i mimo, że kilkakrotnie ostrzegał przed niebezpieczeństwami egoizmu i materializmu, wielokrotnie z zadowoleniem wskazywał na postępy osiągnięte przez Polskę". 

"Polacy przyrzekam wam, że wrócę" - to tytuł korespondencji turyńskiej "La Stampy", której wysłannik Marco Tosatti pisze, że ostatni dzień pielgrzymki Jana Pawła II do Polski był "szczególnie gorączkowy". Papież rozszerzył bowiem program o wizyty w Częstochowie i w Gliwicach. 

A oto wypowiedzi znanych polskich osobistości:

Zygmunt Kubiak: Pierwsza pielgrzymka do Polski papieża Jana Pawła II zaowocowała powstaniem "Solidarności" i upadkiem komunizmu. Obecna pielgrzymka z pewnością przyniesie przemiany w duchowej rzeczywistości narodu - "To co się działo na spotkaniach z Ojcem Świętym ukazało, że w Polsce żadne inne autorytety intelektualne ani moralne tak naprawdę nie istnieją

Stanisław Krajewski, reprezentujący Związek Gmin Żydowskich w Polsce oraz współprzewodniczący Polskiej Rady Chrześcijan i Żydów, oceniając wizytę apostolską Jana Pawła II do Polski, powiedział: "Dla mnie istotne jest w niej to, że papież przyjechał do wszystkich i wyraźnie zwracał się w różnych momentach swego pobytu w Polsce do wszystkich środowisk społecznych, a także wyznaniowych. I w ten sposób nie pominął nikogo. Najważniejszym momentem papieskiej pielgrzymki dla mnie osobiście było spotkanie z Janem Pawłem II na Umschlagplatz w Warszawie. Jednak w mojej ocenie, spotkanie to nie było właściwie zrelacjonowane przez telewizję, radio oraz prasę. Nie została zauważona modlitwa za Żydów, którą odmówił papież na głos, mówiąca, aby pamiętać o nowych pokoleniach. Treść tej modlitwy brzmi: ‘Pamiętaj o nowych pokoleniach, o młodzieży i dzieciach, aby niezmiennie wierne w Tobie trwały w tym, co stanowi szczególną tajemnicę ich powołania

Bp Tadeusz Pieronek, rektor Papieskiej Akademii Teologicznej w Krakowie oraz b. sekretarz generalny Episkopatu Polski, podsumowując dla PAP tegoroczną pielgrzymkę Jana Pawła II, powiedział: Nie było ani cienia wątpliwości, że Ojciec Święty wzywał nas do pełnej wierności Bogu, Chrystusowi i Jego Kościołowi, do dawania świadectwa aż do ostateczności, tzn. do męczeństwa. Nie żądał od nas więcej, niż od siebie samego. Autentyzm Jego świadectwa był oczywisty. Zachwyt Stwórcą i Jego dziełem, wdzięczność dla Chrystusa za odkupienie i wiara w posługę Kościoła przewijały się w każdym Jego słowie. 

Radykalizm ewangeliczny zawarty w ośmiu błogosławieństwach ukazał jako możliwy i dziś, ilustrując go przykładami osób wyniesionych na ołtarze, zwłaszcza zaś ofiar ostatniej wojny. 

Bardzo wyraźnie odwoływał się Ojciec Święty do tu i teraz rzeczywistości polskiej, zbudowanej na wzorcach przeszłości i sprawdzonych wielorakimi próbami w odległej i niedawnej historii. 

Wśród szczególnych doświadczeń, dotyczących narodowej i religijnej tożsamości Polaków, najczęściej pojawiały się lata okrutnej wojny i okres ateistycznego komunizmu. Przeważała jednak wdzięczność Bogu za dar wiary i apel o jego przekazanie przyszłym pokoleniom. Spełnienie tego wyzwania wymaga jednak wysokiego poziomu moralnego życia publicznego, dbałości o dobro wspólne i rezygnacji z partykularyzmów oraz woli pojednania. 

Był też obecny w tej pielgrzymce wątek osobisty. Określił to sam Ojciec Święty, jako powrót do początków. Od dawna nie mieliśmy takiej lekcji miłości Ojczyzny, jaką mogliśmy przeżyć wraz z Nim. Żadna z dotychczasowych pielgrzymek Ojca Świętego nie ujawniła jak ta, czym dla Polaków jest papież, tzn. papież i Jego słowo

Zdaniem premiera Jerzego Buzka najważniejsza myśl płynąca z zakończonej w czwartek pielgrzymki papieża do Ojczyzny to Wolność, solidarność i miłość, ale podane w sposób nowy, co daje nową wiedzę o nas samych. Premier zadeklarował, że rządowo-kościelny komitet przygotowujący pielgrzymkę nie zostanie rozwiązany i już teraz będzie pracował nad przygotowaniem następnej. 

Natomiast zdaniem prezydenta Aleksandra Kwaśniewskiego najważniejsze przesłanie płynące z zakończonej w czwartek wizyty Jana Pawła II w Ojczyźnie. - Miłość w każdym jej wymiarze i zwrot do podstawowych wartości. "Mamy wolność i demokrację, stąd więc wziął się tym razem akcent papieża na nas samych, czyli wezwanie, byśmy potrafili miłować i być życzliwi" - tak prezydent odpowiedział na pytanie o różnicę między tą a poprzednimi pielgrzymkami. 

Czy polityk może być święty? - spytał prezydenta dziennikarz PAP. Kwaśniewski odpowiedział, że wezwanie do świętości traktuje jak apel do wszystkich o bycie lepszym. "Świętymi może być niewielu. Lepszym może stać się każdy".

Lech Wałęsa ocenia, że Jan Paweł II, przekonany o nieodwracalności reform w Polsce, stara się uzmysłowić rodakom, iż powinni przeciwdziałać niepożądanym społecznym i moralnym konsekwencjom przemian. "Każda wizyta Ojca Świętego w Polsce była inna, ta ma charakter szczególny" - powiedział Wałęsa PAP w Londynie, gdzie uczestniczył w międzynarodowej konferencji inwestorów zorganizowanej przez bank Societe Generale.  "Mieliśmy hasło „nie ma wolności bez Solidarności”, ale popatrzmy, co jest z solidarnością, jeśli nie ma miłości. Ci, którym się udało, zapomnieli o tych, którym się nie udało, a władzę nie zawsze pojmuje się u nas jako służbę". Solidarność według Wałęsy to przede wszystkim pomoc tym, którym się nie udało i równość szans na starcie. 

Wałęsa uważa, że wizyta papieska była bardzo potrzebna, ponieważ zamyka bardzo ważny rozdział w historii i wybiega naprzód. Gdyby nie papież, wychodzenie z komunizmu byłoby dłu ższe, trudniejsze i najprawdopodobniej krwawe 

Wiadomości 

z życia Kościoła c.d

Ze świata

(Prawo niemieckie nie dopuszcza wprawdzie aborcji, czyli przerwania ciąży, czyli zabójstwa dziecka nienarodzonego, pozostawia jednak furtkę, wykorzystywaną przez niektórych rodziców. Jeśli mianowicie  do 12 tygodnia ciąży kobieta otrzyma odpowiednie zaświadczenie z jednej z 1700 działających w Niemczech poradni dla kobiet w ciąży, może bezkarnie usunąć ciążę. Zaświadczenia wydają poradnie, których specjaliści starają się wcześniej nakłonić kobiety w ciąży do urodzenia dziecka. 270 takich placówek działa pod egidą Kościoła katolickiego. Już półtora roku temu Jan Paweł II wezwał niemiecki episkopat do nie wystawiania zaświadczeń. W niedawnym liście, o którym dyskutowali niemieccy hierarchowie, podtrzymał swoje stanowisko. A na ostatnim posiedzeniu Biskupi niemieccy przyjęli stanowisko Ojca Świętego

Kościół katolicki w Niemczech pragnie pozostać w państwowym systemie poradnictwa kobietom ciężarnym znajdującym się w trudnych warunkach życiowych. Jednocześnie, zgodnie z życzeniem zawartym w liście papieża Jana Pawła II, wystawiane w poradni zaświadczenie zostanie opatrzone dodatkową klauzulą, że nie może ono stanowić podstawy do niekaralnego zabiegu aborcji. Poinformował o tym na konferencji prasowej 23 czerwca w Bonn przewodniczący Konferencji Biskupów Niemieckich, bp Karl Lehmann po dwudniowych obradach Komisji Stałej Episkopatu Niemiec.

(24.06 W Matanzas (ok. 170 km od Hawany) rozpoczął się Tydzień Społeczny Kościoła katolickiego na Kubie. Rozważane są podstawowe problemy społeczne. Uczestniczy w nim ponad 70 delegatów ze wszystkich diecezji Kuby i liczni goście zagraniczni, wśród nich prał. Giampaolo Crepaldi, podsekretarz Papieskiej Rady „Iustitia et Pax”. 

(23.06 z udziałem ponad 150 osób, reprezentujących środowiska naukowe, społeczne, kulturalne i sfery polityczne Izraela, rozpoczęła oficjalną działalność Katedra Historii i Kultury Polskiej na Uniwersytecie Hebrajskim w Jerozolimie. Jej kierownikiem został emerytowany profesor Katolickiego Uniwersytetu Lubelskiego i Uniwersytetu Jagiellońskiego, były prezydent Krakowa i dyr. wydawnictwa „Znak” w Krakowie prof. Jacek Woźniakowski. On również wygłosił wykład inauguracyjny „Tożsamość narodowa, pluralizm kulturowy i edukacja”.

Z Kraju

(23.6. Szef rządu Buzek spotkał z członkami komisji rządu i Episkopatu, która przygotowywała wizytę papieża Jana Pawła II. Wspominał niektóre punkty pielgrzymki, m.in. nabożeństwo ekumeniczne w Drohiczynie, gdzie "Ojciec Święty nawiązał do wspaniałej tradycji polskiej tolerancji" oraz uroczystość na Umschlagplatz, gdzie "dopełniło się wołanie o wzajemne zrozumienie i dialog" Powiedział, że, po 20 latach "po raz pierwszy od 250 lat czujemy się tak bezpiecznie i pewnie na naszej polskiej ziemi".  Skierował specjalny list z podziękowaniami dla dziennikarzy za obsługę pielgrzymki, z której relacje "dostarczyły wielu wzruszeń i okazji do refleksji". 

(Zdaniem bp. Jana Chrapka, współorganizatora ze strony kościelnej, dzięki pielgrzymce m.in. "przyspieszony został proces re formy samorządowej",bo nowe samorządy mu siały podjąć zadania, których w normalnych warunkach by się nie podjęły. Biskup uważa też, że dzięki pielgrzymce została "odnaleziona na nowo misja mediów publicznych". 
(20.6. odprawione zostały w Wadowicach i w kaplicy na górze Leskowiec koło Andrychowa. Msze św. w intencji Ojca Świętego oraz w podziękowaniu za Jego pielgrzymkę do Polski,

(W Wadowicach we mszy św. uczestniczyło ok. 3 tys. osób. Wierni odśpiewali dziękczynne Te Deum za koronację obrazu z wadowickiej bazyliki Ofiarowania Najświętszej Marii Panny. W homilii bp Nycz nawiązał do motta pielgrzymki Ojca Świętego "Bóg jest miłością". Apelował, aby nigdy nikt nie robił niczego bez miłości. 

(Mszę św. odprawiono również w kaplicy na górze Leskowiec koło Andrychowa. Odprawił ją ks. Mariusz Kiszczak, który na początku czerwca przyjął święcenia kapłańskie. Kaplica na Leskowcu została wybudowana w 1995 r. Poświęcił ją bp Tadeusz Rakoczy, ordynariusz diecezji bielsko-żywieckiej. Na Leskowiec wielokrotnie przybywał podczas pieszych wędrówek po Beskidach Karol Wojtyła. 

(21.6. Ołtarz w Wadowicach, przy którym Ojciec Święty koronował 16 czerwca obraz Matki Bożej Nieustającej Pomocy, nie zostanie na razie zdemontowany. Każdego dnia odwiedza go bowiem kilkuset wiernych. Drewniany ołtarz papieski zaprojektował Marek Brzeźniak, sekretarz miasta Wadowice. Ołtarz przedstawia łódź z żaglem, ozdobionym kulą ziemską. Przed kulą ziemską ustawiony był krzyż - symbol wprowadzenia świata przez Chrystusa w trzecie tysiąclecie. Ołtarz stoi na wadowickim rynku, między bazyliką Ofiarowania Najświętszej Marii Panny - w której późniejszy papież został ochrzczony, przyjął pierwszą komunię świętą i był bierzmowany - a domem rodzinnym.

(21.6. Wg badań przeprowadzonych w trakcie pielgrzymki Ojca Świętego przez Demoskop. 93 proc. badanych oceniło ją jako "bardzo" lub "raczej" ważną. 62 proc. osób zapytanych przez Demoskop uznało wizytę Papieża za "bardzo ważną". Dwa miesiące wcześniej - w kwietniu - opinię taką wyraziło 43 proc. "Raczej ważna" była wizyta Ojca Świętego w Polsce dla 31 proc. respondentów (w kwietniu - 41 proc.). Za "raczej" lub "zupełnie" nieważną uznało ją w czerwcu 4 proc ankietowanych. 93 proc. badanych uznało, że nauka głoszona przez Papieża wywiera wpływ na postępowanie Polaków. Odmiennego zdania było 4 proc. badanych. 

(Telewizyjną transmisję z powitania Ojca Świętego w Gdańsku oglądało 75 proc. respondentów.Systematycznie wszys tkie relacje z nabożeństw oglądało następ nie 35 proc. badanych, a 58 proc. - tylko wybrane relacje. W spotkaniach z Ojcem Świętym częściej uczestniczyli mieszkań cy większych miast (powyżej 200 tys. mieszkańców) i osoby młode - do 24. roku życia. 93 proc. badanych jest zdania, że tegoroczna pielgrzymka Papieża była dobrze przygotowana. W opinii 52 proc. była przygotowana "bardzo dobrze", a dla 41 proc. badanych - "raczej dobrze". Tylko 1 proc. respondentów ocenił organizację pielgrzymki jako "raczej złą". 

(Demoskop przeprowadził badanie między 11 a 14 czerwca na losowo wybranej grupie 996 dorosłych Polaków.

(Zakończył się Międzynarodowy Ekumeniczny Festiwal Muzyki Chrześci jańskiej SONG  OF  SONGS  FESTIVAL - największa w Europie Środkowo-Wschodniej prezentacja zawodowych artystów, zespołów i grup wykonujących współczesną muzykę chrześcijańską adre sowaną do młodych ludzi, której inspi acją (kompozycji bądź tekstów) jest Ewan gelia, poszukiwanie prawdy, pokoju i jedności. Jednak pierwszym powodem tego ekumenicznego spotkania jest wspólne śpiewanie na chwałę Bożą Ponieważ w zeszłorocznym festiwalu nie mogło - z powodu ograniczeń czasowych - uczestniczyć wielu wykonawców, w roku festiwal odbywał się na dwóch scenach - zawodowej i amatorskiej. 

(29 maja w pomieszczeniach przygotowanych dla papieża w Wigrach, znaleziono paczkę przypominającą ładunek wybuchowy. Schowany był w drewnianych meblach, wykonanych przez jeden z suwalskich zakładów. Po zbadaniu przez pirotechników okazało się, że to atrapa, składająca się m.in. z paru kabli i domowego budzika. 

(Zatrzymany w związku z tym incydentem 19-latek z Suwałk (uczeń szkoły średniej) przyznał się do żartu. Paczkę włożył przed wniesieniem mebli do pomieszczeń przygotowanych dla Ojca Świętego. 

Są już wydawnictwa o pielgrzymce papieża do Polski

(22.6. Warszawa Pierwsze pamiątkowe wydawnictwo z pielgrzymki po Polsce Jan Paweł II otrzymał już przy pożegnaniu na krakowskim lotnisku Balice. 

Nuncjusz Józef Kowalczyk wręczył Ojcu Świętemu pamiątkowe wydawnictwo z tekstami homilii i przemówień Papieża jeszcze na stopniach samolotu, którym Papież za kilka chwil odleciał do Rzymu. Książka ukazała się wspólnym staraniem "Michalineum" i KAI. 

Na rynku wydawniczym, kilka dni po wizycie Jana Pawła II, ukazały się nakładem prywatnych wydawców pierwsze publikacje dotyczące papieskiej pielgrzymki. 

W sklepach można znaleźć płyty CD z zapisem papieskich homilii, kasety video zawierające obszerną relację z transmisji telewizyjnych oraz bogato ilustrowane albumy. 

Zdaniem wydawców jest to tempo rekordowe, gdyż na materiały z pierwszej pielgrzymki Ojca Świętego w ojczyźnie trzeba było czekać pół roku. 

Już w Sandomierzu Papież otrzymał pierwszą część książki p.t.:"Jan Paweł II w Polsce" będącej albumem obrazującym pierwszych sześć spotkań z wiernymi podczas ostatniej pielgrzymki. Innym ciekawym wydawnictwem jest książka p.t."Polacy o Papieżu", będąca prezentacją nastrojów panujących przed każdą z Jego wizyt w Polsce oraz związanych z nimi oczekiwań. 

Telewizja Polska przygotowała czteroipółgodzinny materiał będący skrótem z ponad 60-godzinnej relacji telewizyjnej. Materiał ten jest esencją papieskiej wizyty. 

Niezależnie od TVP powstał materiał video o wizycie Papieża w Pelplinie, będący pełną relacją od powitania do odlotu Papieża. Można też kupić CD z homilią Ojca Świętego wygłoszoną w Pelplinie. 

Jedną z najciekawszych pozycji jest dwutomowy album podsumowujący dotychczasowe wizyty Papieża w Ojczyźnie, który zawiera również wypowiedzi słynnych osobistości na temat Jana Pawła II. Autorami zdjęć są m.in. Adam Bujak i Grzegorz Gałązka. 

Ukazały się również kasety zawierające pieśni śpiewane przez pielgrzymów podczas spotkań z Papieżem. 

(24.06 Metropolita poznański, abp Juliusz Paetz odwiedził historyczne Zakłady Hipolita Cegielskiego w Poznaniu, których robotnicy w czerwcu 1956 roku jako pierwsi w Polsce wystąpili przeciwko dyktaturze komunistycznej władzy. Do obecnej dyrekcji i pracowników firmy abp Paetz zaapelował, by pozostali wierni ideałom „Solidarności”. 

(24.06. Sto tys. dolarów na rzecz ofiar konfliktu w Kosowie przekazała Caritas Polska. Pieniądze pochodzą ze specjalnej zbiórki, która odbyła się w polskich parafiach, oraz ze wspólnej akcji Caritas Polskiej, Radia Plus, „Rzeczypospo litej” i TVP Regionalnej. Akcję przeprowadzono pod hasłem: „Współczucie nie wystarczy”. 

(Polski Autokefaliczny Kościół Prawosławny przekazał Prawosławnemu Kościołowi Serbskiemu 14 tys. dolarów dla ofiar wojny. Jak zaznaczył rzecznik prasowy Kościoła, ks. dr Henryk Paprocki, pomoc przeznaczona jest dla wszystkich poszkodowanych, bez względu na wyznanie. 

(Wykorzystywanie zdjęć Jana Pawła II do celów marketingowych bez zezwolenia „L`Osser vatore Romano” to nadużycie stwierdziła  24.06 Nuncjatura Apostolska w Warszawie, na wiadomość, że w jednym z stołecznych supermarketów można kupić puszkę z popcornem w czekoladzie, opatrzoną zdjęciem Jana Pawła II. 

(Ponad tysiącosobowa grupa b. więźniów okresu stalinowskiego uczestniczyła w pielgrzymce na Jasną Górę. Spotkanie, które było dziękczynieniem Maryi za uratowanie życia, zakończyło się 24 czerwca. 

(W VI Ogólnopolskiej Pielgrzymce Kombatantów Związku Więźniów Politycznych Okresu Stalinowskiego wziął udział krajowy duszpasterz kombatantów bp Zbigniew Kraszewski. Centralnym punktem spotkania była Msza św. celebrowana w bazylice jasnogórskiej przez paulina o. Jana Golonkę, kapelana wojskowego. Eucharystię poprzedziła uroczysta zbiórka przed Jasnogórskim Arsenałem i przemarsz 26 pocztów sztandarowych. 

(Znana piosenkarka izraelska Towa Ben-Zwi otrzymała tytuł Człowieka Pojednania, przyznawany dorocznie przez Polską Radę Chrześcijan i Żydów. Uroczystość wręczenia odbyła się 24 czerwca br. w Sali Złotej Pałacu Kazimierzowskiego Uniwersytetu Warszawskiego. 

(Rzecznik Episkopatu Polski o. Adam Schulz zaprzeczył jakoby następna pielgrzymka Jana Pawła II do Polski była planowana na maj przyszłego roku. „Nic mi o tym nie wiadomo” - powiedział o. Schulz, wyraźnie rozbawiony pytaniem dziennikarzy o wizytę Ojca Świętego w ojczyźnie w roku 2000. „Teraz czas na rewizytę” -  oświadczył informując zarazem, iż „dni polskie” w Rzymie w jubileuszowym roku 2000 przypadają od 1 do 11 lipca. 

(Biskupom zależy, aby w parafiach powstawało jak najwięcej klubów i stowarzyszeń sportowych. Wychowanie przez sport było jednym z punktów 301 Zebrania Plenarnego Konferencji Episkopatu Polski 23 czerwca w Warszawie. „Sport jest jednym z elementów integralnego wychowania człowieka” wyjaśniał zaangażowanie Kościoła na rzecz sportu Prymas Polski kard. Józef Glemp „uczy zespołowego działania, odpowiedzialności.” Zdaniem Prymasa najwięcej klubów sportowych powinno powstawać w parafiach wiejskich i małych miastach. Tam młodzież mogłaby spędzać wolny czas. „Zajęcia sportowe mogłyby wyrwać młodych ludzi z marazmu i zobojętnienia, zatrzymać ich w lokalnych środowiskach” - uważa kard. Glemp.

(24.6. Prof. Jerzy Katlewicz, dyrygent i były wieloletni szef Filharmonii Krakowskiej, odebrał z rąk kardynała Franciszka Macharskiego Order św. Grzegorza, będący wysokim odznaczeniem watykańskim, przyznanym przez Jana Pawła II.
Z Archidiecezji i Parafii

(20.06. Ok. 20 tys. wiernych uczest niczyło w Krośnie we Mszy św. poprzedzającej odsłonięcie pomnika Jana Pawła II, upamiętniającego wizytę Ojca Świętego w Krośnie. Podobizna papieża stanęła obok prawie 40-metrowego krzyża z ołtarza, przy którym 10 czerwca 1997 roku Jan Paweł II kanonizował Jana z Dukli. Pomnik jest najwyższym w Polsce monumentem przedstawiającym papieża. Odlany w brązie pomnik ma 5,18 metra wysokości, waży 5 ton. Został usadowiony na 7-metrowym postumencie. Jego autorką jest siostra Czesława Augustyna Marek ze Zgromadzenia Służebniczek Najświętszej Marii Panny w Starej Wsi k. Brzozowa. Kosztował ok. 100 tys. zł. Został wybudowany ze składek wiernych. 

Podczas kazania abp Józef Kowalczyk przypomniał o roli jaką Jan Paweł II odegrał w historii Polski. Powiedział m.in.: "to On podniósł naród polski z kolan, odbudował naszą wiarę w siebie". 

W nabożeństwie obok nuncjusza apostolskiego w Polsce wzięli udział m.in.: abp Józef Michalik, metropolita przemyski oraz biskupi pomocniczy z Przemyśla i Rzeszowa.(PAP)

(Dziś w Przemyślu kończy się Kongres Ojców. O godz. 10,00 wyruszy procesja z Archikatedry na Rynek Starego Miasta, gdzie  uroczystą Mszę św. odprawi Archikatedralnej Metropolita Przemyski ks. abp. Józef Michalik

Z życia Parafii
8.00 + Władysław Podolak

9,30 w int. Parafii

11.00 + Władysław Bram

29.06 Uroczystość Św. Apostołów

Piotra i Pawła

Msze św. 8.00 i 19.00

Jest to święto uroczyście obchodzone w całym Kościele, w Polsce zniesione przez władze państwowe w poprzednim okresie i nie przywrócone do pierwotnej rangi. 

Księdza przywozili:

Tarnawce: Kazimierz Czuryk

Korytniki: Zbigniew Bednarczyk 

W kościołach sprzątali

Krasiczyn: 

Tarnawce: Krystryna Paska, Urszula Buszta

Korytniki: Marcelina Wieczorek, Alicja Pilch

Mielnów: Bogusława Rakoczy

Chołowice : Anna Szuban

Msze święte niedzielne

Krasiczyn    8.00  
11.00       i 16.45

Korytniki 
9,30      Tarnawce 11.00

Chołowice    8.15
Mielnów     9.30

Msze św. w tygodniu

Codziennie : Krasiczyn 
19.00

kościołach dojazdowych Mszy św. w okresie wakacyjnym nie będzie 

Ofiary na kościół w Mielnowie:

Piotr Dańko


100

Dariusz Zapołoch

  50

Rozalia Janiuś


  50

Janina Kochanowska

  20

TM Burchała 


  50

Z.H. Rabowie 


  50

Razem:


320
Kancelaria parafialna czynna    codziennie 7.00 - 8.00
Poniedziałki, piątki, soboty

1 godz. Przed Mszą św. tj. 18.00-19.00
Tel. Parafii 67-18-414

Do małżeństwa przygotowują się

Stanisław WANAT  z Reczpola

Agnieszka AMAROWICZ z Krasiczyna
Św. Apostołów 

Piotra i Pawła
Św. Piotr Apostoł, zm. ok. 64
Pięć operacji w 15 lat 


W czasie 20 lat pontyfikatu Jan Paweł II przeszedł pięć operacji, z czego trzy bardzo ciężkie. W dwóch wypadkach zagrożone było jego życie. 


Po zamachu Aliego Agcy 13 maja 1981 roku był ranny w brzuch, ramię i rękę. Ciężka operacja jamy brzusznej, w trakcie której przyjął namaszczenie chorych, trwała pięć godzin i 20 minut. Lekarze usunęli część jelit. Po tak ciężkim zabiegu wrócił do pracy po dwóch miesiącach. 


Operacja z czerwca 1981 roku, która miała przywrócić funkcjonowanie przewodu pokarmowego Jana Pawła II, okazała się równie skomplikowana. Osłabiony Papież, który zbyt wcześnie rozpoczął pracę, zapadł na infekcję wirusową. Kuracja antybiotykowa po operacji trwała około miesiąca. 


Szczególnie trudne były dla Ojca Świętego lata 1992-94. W lipcu 1992 dr Francesco Crucitti, papieski chirurg, przeprowadził skomplikowaną operację usunięcia nowotworu jelita grubego. Guz miał wielkość pomarańczy, ale zdaniem lekarzy był niezłośliwy, przy okazji usunięto kamienie z woreczka żółciowego. Podczas tej operacji Jan Paweł II również przyjął namaszczenie chorych. 


Niespełna półtora roku później, w listopadzie 1993 roku, Papież ponownie znalazł się na dłużej w klinice Gemelli. Podczas konferencji w sali benedyktyńskiej potknął się o dywan i upadł. Okazało się, że wywichnął sobie bark. Dwa miesiące po wypadku pojechał na narty, wywołując zaskoczenie i protesty lekarzy, niektórzy z nich nieoficjalnie grozili dymisją. 


Kolejny upadek Jana Pawła II miał gorsze skutki. W kwietniu 1994 roku pośliznął się w łazience. Upadek spowodował uszkodzenie stawu biodrowego i wyłamanie szyjki kości udowej. Podczas kolejnej operacji lekarze wstawili Janowi Pawłowi II protezę szyjki, jednak od tego czasu Ojciec Święty ma wyrażne kłopoty z chodzeniem. 


Od 1993 r. kilkakrotnie Jan Paweł II przebywał na kontroli w klinice Gemelli. Lekarze nie mogli stwierdzić przyczyn nagłych gorączek. Początkowo uważano, że są spowodowane poprzednimi operacjami. W październiku 1996 Papież przebył kolejną operację - usunięto mu wyrostek robaczkowy. 


Od 1994 roku obserwatorzy zwracali uwagę na to, że Jan Paweł II porusza się z większym trudem i nie może opanować drżenia ręki. Według Corrado Mani, anestezjologa z kliniki Gemelli, Ojciec Święty cierpi na lekką formę choroby Parkinsona. Jest to zwyrodnieniowa choroba neurologiczna, objawiająca się najczęściej w wieku 50-60 lat. Skutkiem choroby jest drżenie kończyn, trudności w mówieniu.    Wg „GW”

OTO SŁOWO BOŻE
27 czerwca, niedziela

św. Cyryla Aleksandryjskiego, biskupa i doktora Kościoła

Płacić czy nie płacić ?

Pytanie, czy proboszcz powinien płacić za liczne ostatnio prace wykonywane przy poszczególnych kościołach ? Trudno o jedno znaczną odpowiedź, ale poddam pod rozwagę te kilka myśli, czy może zasad .

Jeśli zatrudnia się fachowców z zewnątrz, spoza parafii - nie ma problemu. Trzeba płacić. Chodzi tylko o wynegocjowanie odpowiednich cen. To też nie jest proste.  Chodzi zwykle o remonty, o prace konserwatorskie, malarskie, a w takim wypadku żaden majster nie godzi się na określoną ceną, bo zakres pracy jest nieprzewidywalny. Pozostaje praca na dniówkę. A ceny są różne i nie zawsze odpowiadają jakości pracy. Wczesną wiosną zgłosiło się np. kliku chętnych do malowania dachów i kościołów. Z czasem „połapali” korzystniejsze oferty i wycofali się. Podobnie jest z zatrudnianiem artys tów. To są rzeczy zupełnie niewymierne.- trudno ocenić talent i jakość np. obrazów.


Jeśli chodzi o miejscowych fachowców. Nie brakuje u nas murarzy, malarzy, hydraulików, monterów, stolarzy. Ale rodzi się podwójny problem. 


Niektórzy godzą się niechętnie na pracę w parafii. Może uważają, że to nie honor zarabiać we własnej Parafii. (Pamiętam, jak nie żyjący już dobry fachowiec na propozycję pracy przy kościele powiedział mi. Mój Dziadek nie pracował u księdza, ojciec nie pracował, ja też nie będę”. ) Dopiero jak się kogoś zatrudni zaczyna się gadanie: „Ja bym to zrobił taniej i lepiej” Dlaczego proboszcz nie ogłosił przetargu” itp. Czasem miejscowi nie wiedzą jaką postawić cenę, aby nie narazić się na ludzkie gadanie, że zarabiają w parafii, albo boją się, że jak coś nie wyjdzie, narażą się – będąc na miejscu - na ciągłe dogadywanie. Często wzbudza ciekawość ile proboszcz płaci „za dniówkę” czy za dzieło ? Z wielu względów nie mogę tego ujawniać publicznie, wydaje mi się, że jest to mniej niż dniówka na budowie, chociaż często więcej niż praca u jakiegoś prywaciarza. Ostatecznie mnie też obowiązuje katolicka nauka społeczna, która przestrzega przed wyzyskiem pracowników. 


Następnie jest w Parafii kilka osób pracujących „Na każde zawołanie” i to zwykle za darmo. Ale zniechęca ich dogadywanie; ”Jak by nie miał w tym interesu to by się nie pchał”. Nie chcę wymieniać ich po nazwisku, bo sobie tego nie życzą, ale są to zwykle członkowie Komitetów Kościelnych. 


Wreszcie na koniec pytanie wzbudzające powszechną ciekawość? Skąd są na to pieniądze? 


Nie jest tajemnicą, że składki na tacę w kościołach, których do dyspozycji Parafii zostaje ledwie 3/5, ledwie starczą na opłacenia Sióstr, kosztów funkcjonowania i administracyjnych. Trochę pieniędzy pochodzi ze składek „kopertowych” – ostatnio pokrywa to ok. 1/3, ¼ kosztów. Znaczącą pozycją są pieniądze przekazywane przez Zebrania Wiejskie np. ze sprzedaży drewna z lasów wiejskich. Tu prym wiodą Chołowice. Jednak w ostatnich dwóch latach najwięcej pieniędzy było z lasu parafialnego i wynajmu mieszkań na plebani dla robotników remontujących zamek. Ile z tego przeznaczyłem na cele parafialne dobrze orientują się Komitetowi. Wydaje się jednak, że na ten rok już wyschły te właśnie źródła dofinansowania: z lasu sprzedano już niemal całość pozyskanego drzewa, ( Na plebani zgro madzono opał na jeden sezon grzewczy), a umowa z firmami remontującymi zamek została – z wielu względów – zawieszona. 

Bazar umiera 

„Granica” ożywa


Bardzo płaczliwy jest ton artykułów prasowych o przemyskim bazarze. Kiedyś jeden z największych w Polsce, dziś ledwie, ledwie zipie. Wystarczy się zresztą przejść po hali targowej, czy stadionie „Polonii” by się o tym przekonać. 


Upadek bazaru nie oznacza jednak zupełnego zaniku handlu z Ukrainą. Staje się on po prostu coraz bardziej cywilizowany.  Np. „Nowiny” 120 opisują piórem p. Nyczka, rozwój przejścia granicznego w Korczowej. 24.06 w Kielcach odbyło się Polsko-Ukraińskie Forum Samorządowe, gdzie zapadły decyzje i podpisano stosowne umowy o współpracy Jarosławia i Jaworowem  na Ukrainie. 


Podobnie w Rzeszowie 23 06. Rozpoczął się II Szczyt Gospodarczy Polska - Ukraina z udziałem najwyższych władz państwowych, gospodarczych, bankowych i ok. 400 biznesmenów z obu krajów. Padło wprawdzie wiele gorzkich słów pod adresem polityki eksportowej rządu, ale jest wzajemna wola rozwiązywania trudności. 


Przemyśl pozostaje z boku i staje się coraz bardziej prowincjonalną dziurą. Ale na to przez lata ciężko pracowały  władze miejskie, różni „Żółkiewicze” i inni, mający swój sztab w lokalach przemyskiej „Solidarności”. Teraz czas zbierania owoców...                   

Prawdziwy koniec czy tylko przerwa w wojnie ?

Natowskie bombowce wróciły do baz, serbski parlament ogłosił zakończenie wojny, świat odetchnął z ulgą i zaczyna podliczać straty.
Wstępnie oszacowano je na 15 miliardów euro, coś ok. 100 miliardów naszych złotych. Nie będzie nowego planu Marshalla, który ożywił Europę zachodnia po II wojnie, będzie pakt stabilizacyjny. Obejmie także Serbię, gdy ta pozbędzie się Milosevica. Zapłacimy wszyscy, nie tylko gotówką, ale osłabieniem woluty europejskiej – euro, odpływem gotówki, także od nas, na Bałkany. Nie wiadomo też, czym się zakończy obecność wojsk rosyjskich na Bałkanach. Rosji wprawdzie nie stać na utrzymywanie tam armii, ale to kraj bardzo nieprzewidywalny. Możnaby powiedzieć „Wszystko w ręku Boga”, ale kiedyś ten Bóg kazał człowiekowi czynić sobie ziemię poddaną. Przypominajmy Bogu ustawicznie w modlitwie, o marności każdego człowieka, także zadufanych w sobie polityków....  

Wieści z Gminy

ZAPROSZENIE

NA SESJĘ

Rady Gminy w Krasiczynie

w dniu 30 czerwca 1999 r. o godz. 10.00 w sali narad Urzędu Gminy w Krasiczynie.

Planowany porządek obrad :

 1) Otwarcie i stwierdzenie prawomocności obrad.

2) Przyjęcie porządku obrad.

3) Przyjęcie protokołu z ostatniej Sesji.

4) Przyjęcie informacji Zarządu Gminy ;

a) z realizacji inwestycji i remontó
w

b) z realizacji reformy oświaty w Gminie Krasiczyn 

5) Podjęcie uchwał ; 

      a) w sprawie zmian w budżecie Gminy

      b) w sprawie procedury uchwalania budżetu gminy Krasiczyn, oraz rodzajów i szczegółowości materiałów informacyjnych towarzyszących projektowi budzetu .

      c) w sprawie sprawozdawczości z realizacji budżetu.

      d) w sprawie określenia stawek czynszu regulowanego za lokale mieszkalne. 

      e) w sprawie nabycia na własność Gminy Krasiczvn nieruchomości położonych w Olszanach z przeznaczeniem pod lokalną oczyszczalnię ścieków .

      f) w sprawie przekazania drewna na świetlicę w Zalesiu,

6) Wolne wnioski i interpretacje radnych.

 7) Zamkniecie obrad.

 Przewodniczący Rady Gminy w Krasiczynie

Czesław Matwiej

Od Redakcji

Mieszkańcy Chołowic pytają mnie, czy już wpłynęły do kasy parafialnej pieniądze, jakie zebranie wiejskie przeznaczyło na remont ich zabytkowego kościoła. Mówił mi p. Wójt Gminy, że zostaną przekazane dopiero po akceptacji decyzji Zebrania Wiejskiego przez Radę Gminy. Proszę zauważyć  i zainteresować się, dlaczego brak tego punktu w planowanym porządku obrad obecnej Sesji.                              Ks. Proboszcz
ZAW ODY WĘDKARSKIE

 
W dniu 05. 06. 1999 r. na stawie w parku krasiczyńskim odbyły się zawody wędkarskie z okazji DNIA DZIECKA dla zrzeszonych i nie zrzeszonych w PZW dzieci do lat 16. Organizatorem było Koło PZW "Brzana" w Krasiczynie. W zawodach udział wzięło 40 uczestników, w tym 2 dziewczyny z terenu Gminy Krasiczyn i Gminy Krzywcza. 

Wyłonieni zwycięzcy zawodów.

W kategorii zrzeszonych w PZW'.

I miejsce - Andrzej Sikora        - 3120 pkt.

II miejsce - Łukasz Figlarowicz -2210 pkt.

III miejsce - Dawid Dudycz       -2055 pkt.

IV miejsce - Łukasz Potuczko  - 1385 pkt.

V miejsce - Dawid Sus             - 1325 pkt.

VI miejsce - Piotr Figlarowicz  - 1275 pkt.

W kategorii nie zrzeszonych w PZW :

I miejsce - Tomasz Wieczorek - 2050 pkt.

II miejsce Paweł Sowa             - 1505 pkt.

111 miejsce - Rafał Chamek    - 1200 pkt.

1V miejsce- Mateusz Sobol     - 1145 pkt.

 V miejsce - Agata Domon        - 975 pkt.

VI miejsce - Mariusz Łazuka    - 950 pkt.

Zwycięscy zawodów otrzymali cenne nagrody rzeczowe i dyplomy. Dodatkowo wszyscy uczestnicy otrzymali paczki ze słodyczami. Na zakończenie zawodów przewidziane było ognisko z pieczeniem kiełbasy, niestety padający deszcz zmusił uczestników do zmiany planów. Zakończenie zawodów przeniesiono do remizy strażackiej gdzie zważono złowione ryby, wręczono dyplomy, nagrody i upominki oraz zjedzono tym razem gotowaną kiełbasę. Mimo złej aury i przemoczonych ubrań humor dzieci nie opuszczał. Na szczególne wyróżnienie zasługują 2 uczestniczki zawodów. Agata Domoń i Dorota Domoń z Krzywczy, które otrzymały dodatkowe nagrody.

Zarząd Koła PZW "Brzana" 

w Krasiczynie
PODZIĘKOWANIA

Zarząd Koła PZW "Brzana" w Krasiczynie składa podziękowania:

 
Panu Dyrektorowi Bartłomiejowi Cieleckiemu za bezpłatne udostępnienie stawu w parku krasiczyńskim. 

Zespołowi Ekonomiczno - Administracyjnemu Szkoły w Krzywczy za opłacenie autokaru. 

Pani Magdalenie Idzik z Krzywczy 

Pani Teresie Fugowskiej z Korytnik 

Pani Krystynie Palczak z Krzywczy 

Panu Jackowi Konat z Korytnik za słodycze. 

Panu Franciszkowi Lekkiemu z Krzywczy za wsparcie finansowe.

Opiekunom zawodów.

OSP Krasiczyn za udostępnienie remizy i przygotowanie posiłku.

oraz wszystkim nie wymienionym, a zaangażowanym w zorganizowaniu zawodów wędkarskich.

Jeszcze raz serdeczne podziękowania składa 

Zarząd Koła PZW  "Brzana" 

w Krasiczynie.

Wakacje


Tegoroczne lato przywitało nas chłodem i deszczem. Zimne i deszczowe było też zakończenie roku szkolnego.


Najpierw  odbyło się dla klas ósmych. We wtorek 22.06 w Remizie OSP zgromadziła się młodzież kończąca szklę, wychowawcy, liczni rodzice, dość spore grono kolegów i koleżanek zarówno z klasy siódmej jak i tych. Którzy skończyli szkołę w poprzednim roku. To bardzo ładny gest z ich strony, świadczący o przywiązaniu do „starej budy”. 


Impreza, po części oficjalnej, składała się z dwóch części. Pierwsza część była bardzo sentymentalna – w wykonaniu młodzieży z kl. VIII a, druga natomiast humorystyczna w wykonaniu kl. VIII b przyprawiła widzów o ... ból brzucha z powodu ustawicznych wybuchów śmiechu. Bardzo udane zakończenie. Raziły jedynie braki w wychowaniu niektórych młodych osób, manifestacyjnie żujących gumę, wałęsających się pod oknami i wokół remizy i dość manifestacyjnie wyłączających się ze wspólnej uroczystości.


Następnego dnia o godz. 8.00 odbyła się w kościele parafialnym Msza św. w intencji młodzieży, prawie wszyscy przystąpili do Komunii św., otrzymali świadectwa ukończenia nauki  religii w zakresie szkoły podstawowej, a następnie przeszli do szkoły, gdzie  otrzymali świadectwa.

Dzieci z pozostałych klas zarówno z SP Krasiczyn jak i szkół filialnych licznie , chyba w komplecie, skorzystali ze spowiedzi zorganizowanej we wszystkich kościołach, następnie 25.06 zgromadzili się w kościele o godz. 8,00. Po Mszy świętej koncelebrowanie udali się do sali gimnastycznej, gdzie odbyło się uroczyste zakończenie roku szkolnego 1998/99.


Dyrektor Szkoły mgr. L Eliński powitał Władze Samorządowe w osobie Wójta, Rodziców, księży, nauczycieli i dzieci. Następnie złożył sprawozdanie z pracy szkoły w minionym roku.


Szkoła pracowała wg. planu opracowanego przez L. Grodecką i Kr. Ryniak, obejmującego szereg programów:


Wychowanie patriotyczne realizowane według kalendarza świąt państwowych obejmowało pogadanki, wycieczki, wykonywanie gazetek ściennych, organizowanie konkursów np. b. udanego „Dnia Sybiraka”.

Coraz lepiej pracował samorząd Szkolny pod opieką p. H. Kawy z przewodniczącą Agnieszką Szafrańską. Odbyły się już wybory nowego Zarządu. Przewodniczącą została Barbara Kochanowicz z kl. siódmej. Samorząd wydawał gazetkę „Express Buda” i współpracował z „Wieściami”. 


Młodzież szkolna brała udział w pracach społecznych, np. akcji „sprzątanie świata”. Dobrze układała się współpraca z Gminą i BGŻ-tem, który przekazał szkole zestaw komputerów.


Zdrowiem dzieci opiekowała się lekarz Lidia Kempy i pielęgniarka Martyńska. Odbywały się konkursy czystości, wiedzy o AIDS, badania wad postawy, uzębienia, urządzano fluoryzację, PCK zorganizował konkurs nt. ratownictwa.


Tyrystyka – organizowano wycieczki, dostosowane do wieku dzieci. Te najmłodsze,  z zerówki w Krasiczynie i Korytnikach odwiedziły się wzajemnie, starsze z kl. I-III zwiedzały okolicę, Zamek krasiczyński, Łańcut, Bieszczady, Posadę Rybotycką. Odbywały się rajdy piesze i rowerowe organizowane przez p. Ryniak. 


Młodzież brała udział w zawodach sportowych szkolnych, gminnych, wojewódzkich. Np. uczeń Tomasz Boratyn zajął I miejsce w biegu przełajowym „ O Wstęgę Sanu”. Dyrektor podziękował p. Walczakowi  za społeczne, z braku pieniędzy, organizowanie imprez sportowych.


Współpracowano z miejscową policją, realizując program antyalkoholowy, z Biblioteką Gminną organizując konkursy czytelnicze. P. Monika katechetka zachęciła dzieci do udziału w konkursie „Papież i dzieci”, za co otrzymały specjalne wyróżnienie dla szkoły. Uczennica Małgorzata Kaczmarska z kl. IV miała znaczące osiągnięcia na szczeblu wojewódzkim w konkursie recytatorskim. Odbył się konkurs plastyczno-literacki pod patronatem „Parków Krajobrazowych” .


Współpracowano z Komitetem Rodzicielskim. We wrześniu konieczne będą wybory uzupełniające, bo p. T. Sekuła i K. Wieczorek nie będą już mieć dzieci w szkole podstawowej. Zorganizowano dożywianie dla 80-ciorga dzieci, czynna była świetlica szklona dla dojeżdżających.

Na koniec dyrektor rozdał świadectwa „ z czerwonym paskiem” 24 dzieciom, które uzyskały minimum 4.75 przeciętnej oceny. Otrzymali je:

Renata Jedynak
Bernadetta Amarowicz

Kamil Fok
Aleksandra Jabłecka

Katarzyna Pańczyszyn
Bartłomiej Piątkowski

Katarzyna Szafrańska
Tomasz Farian

Beata Fednar
Katarzyna  Jaworska

Agnieszka Nieckarz   
Marcin Farian

Wioletta Grochoła
Aneta Rowińska


Marcin Jedynak
Malwina Stawarz

Anna Sekuła
Agnieszka Jedynak

Dorota Pawlik
Magdalena Stawarz

Mariusz Amarowicz
Renata Bednarczyk

Magdalena Bracio
Agnieszka Szafrańska


Następnie p. B. Sus i L Pawełk wręczyły wielu uczniom nagrody książkowe za dobre wyniki w nauce i różnych pracach ufundowane przez Komitet Rodzicielski, i dyplomy za osiągnięcia sportowe. Z kolei Dyrektor poinformował o imprezach na pożegnanie uczniów z kl. VIII, którzy skończyli szkołę i kl. VI przechodzących do Gimnazjum, uroczyście pożegnano też przechodzącą na emeryturę nauczycielkę p. Krystynę Osińska.


Wójt Gminy w swoim przemówieniu złożył obietnicę troski ze strony Urzędu nad zapewnieniem lokum dla gimnazjum oraz obiecał remonty z sali gimnastycznej i szkołach, podziękował wychowawcom i życzył udanych wakacji. 


W imieniu klas VI pożegnała nauczycieli i uczniów Malwina Stawarz, a uczniowie tych klas wręczyli kwiaty wszystkim nauczycielom.


Na zakończenie Dyrektor zaprosił wszystkie dzieci, po udanych wakacjach na rozpoczęcie nowego roku szkolnego w dniu 1.09 o godz. 8,00 w kościele parafialnym, o godz. 9.00 w Sali Gimnastycznej. Dla uczniów gimnazjum o rozpoczęciu roku będzie podany specjalny komunikat.


Sekretariat Szkoły do dnia 1.07 uaktualnia legitymacje szkolne.

Zakończenie Roku szkolnego 

w Korytnikach


W dniu 25.06 1999 o godz. 9.00 w Szkle Filialnej w Korytnikach odbyło się zakończenie roku szkolnego 1998/99. 


Uczniowie klas 0-III przygotowali wraz ze swymi wychowawcami następujące inscenizacje:

Oddział przedszkolny: „DZIEŃ OJCA”

Klasa _ - „Rzepka” i „Lato, Lato”

Klasa II – „Tato, jesteś jak lato”

Klasa III – „Jak żegnamy się ze szkołą”


Po prezentacjach uczniowskich kier. Szkoły mgr Bożena Karpiuk podziękowała nauczycielom za całoroczny trud. Najlepszym uczniom wręczyła nagrody książkowe zakupione z funduszu Rady Rodziców. Następnie podziękowała za zaangażowanie i i pracę na rzecz szkoły i uczniów następującym Rodzicom: Józefowi Raciborowi, Urszuli Konopelskiej, Teresie i Witoldowi Kądziołkom, Annie Łukszy, Edycie Hamryszczak, Annie Wajdzie, Alicji i Bronisławowi Kaczmarskim.


Po akademii uczniowie spotkali się po raz ostatni z nauczycielami w swoich klasach, gdzie otrzymali świadectwa. 


Życząc sobie nawzajem słonecznych wakacji i udanego wypoczynku rozstaliśmy się na długie dwa miesiące.

Kierownik Szkoły Bożena Karpiuk

PUCHAR  WÓJTA

DLA TARNAWIEC !
W dniu 20 czerwca br. odbyły się mecze półfinałowe i finałowe turnieju o „Puchar Wójta Gminy Krasiczyn”


      W  I meczu półfinałowym Tarnawce po zaciętym meczu wygrały z Krasi czynem, ale dopiero w rzutach karnych. W normalnym czasie mecz zakończył się wynikiem 2:2. Rzuty karne lepiej wyko nywali zawodnicy z Tarnawiec i wygrali 4:1. 
Bramki dla Krasiczyna w meczu zdobyli: Szczepański W. – 1 i Pankiewicz T.- 1.

.Drużyna z Krasiczyna wystąpiła w składzie: Chrobak R., Hrycajko A., Zwoliński Cz., Zwoliński H., Partyka Z., Szczepański W., Pankiewicz T., Pankiewicz P., Uszkiewicz B., Sawa M., Kubik W., Rakoczy A., Sajdak T., Lisowiec A.

W II meczu półfinałowym Cisowa przegrała z Korytnikami 2:3. Na uwagę b. dobra postawa bramkarzy: P. Jańczuka z Cisowej i W. Mazurkiewicza z Korytnik, którzy popisywali się bardzo ładnymi paradami. Bramkarz z Cisowej zdobył tytuł Najlepszego Bramkarza Turnieju.

W meczu o III miejsce Krasiczyn wygrał z Cisową 7:4. Bramki dla Krasiczyna zdobyli:  Pankiewicz P. – 1, Szczepański W. – 3, Lisowiec A. – 3.

Natomiast w meczu finałowym o I miejsce Tarnawce po dość ładnej grze pokonały Korytniki  3:1. Tytuł Króla Strzelców Turnieju zdobył Leńczyk Tomasz z Tarnawiec.

Po zakończeniu meczu finałowego Wójt Gminy Krasiczyn wręczył Puchar i nagrody dla zwycięskich drużyn.

Organizatorzy turnieju  dziękują Policji z Krasiczyna i Przemyśla za  zabezpieczenie porządku podczas trwania  turnieju i liczą na dalszą współpracę przy tego typu imprezach.

Do następnego turnieju !!!

Komunikat

Komitet Odbudowy Kapliczki w Komarze informuje o zakończeniu odbudowy zabytkowej kapliczki. Odbudowano ją  ku czci św. Jana z Dukli, Patrona Archidiecezji Przemyskiej i jednocześnie dla upamiętnienia Jego kanonizacji w Krośnie  przez Papieża Jana Pawła II w dniu 10.06 1997 r. Będzie też ona pamiątką pobytu Ojca Świętego w naszej Archidiecezji.

Jednocześnie Komitet prosi ks. Proboszcza o przygotowanie poświęcenia kapliczki i figury św. Jana. Prosimy, jako wspólnota parafialna o zaproszenie na tę uroczystość J.E. Ks. Arcybiskupa, Metropolity Przemyskiego, oraz wszystkich Parafian. Niech ta przydrożna kapliczka będzie dla nas wszystkich, tutejszych jak i przyjezdnych, symbolem naszej wiary i nadziei, a św. Jan z Dukli niech obdarza nas wszystkich zdrowiem i szczęściem. 

Komitet Odbudowy:

Czesław Pańczyszyn

Kazimiera Sawa

Zenon Prokopski

PS Parafianin z Korytnik Zbigniew Kalinowski przebywając w Misji Pokojowej w Ziemi Świętej przywiózł i przekazał do naszej kapliczki w Komarze Wizerunek Pana Jezusa Ukrzyżowanego, który przeleżał na prawdziwym Grobie Pana Jezusa w Jerozolimie, podczas jego pobytu. Serdecznie dziękujemy.

Podziękowanie

Komitet Odbudowy Kapliczki w Ko marze dziękuje wszystkim, którzy przyczynili się do jej odbudowy, oraz wszystkim uczestniczącym w ostatnich pracach. Pomimo deszczu, przez cały dzień ofiarnie pracowali przy uporządkowaniu terenu, przy wykopach i położeniu płyty odbojowej:

   Pan Kazimierz Wieczorek , Piotr Szpindor, Zenon Prokopski, Stanisław Kołodziej, Stanisław i Krzysztof Pańczyszyn. 

   Za pomalowanie dziękujemy p. Eugeniuszowi Stawarzowi. 

    Za wykonanie listew, drzwi i ołtarzyka p. Tadeuszowi Kochanowiczowi, stolarzowi. 

    Za postawienie i wykonanie ołtarzyka Zbigniewowi Dudzie, za poczęstunek podczas całego remontu pani Marii Pańczyszyn. 

    Raz jeszcze wszystkim, którzy nie szczędzili czasu, sił i pieniędzy w imieniu ks. Proboszcza i Komitetu serdeczne Bóg zapłać.

Na koniec prosimy chętnie Panie o posprzątanie wewnątrz  i wystrój kapliczki przed poświęceniem, a Młodzież o stałą troskę o samą kapliczkę i otoczenie.
W imieniu Komitetu Czesław Pańczyszyn

Zawiadomienie

Zapraszam mieszkańców wsi Krasiczyn na zebranie wiejskie, jakie odbędzie się  dnia 4.07.1999 ( niedziela ) o godz. 12.15 ( drugi termin – godz. 12,30 ) w sali Gmi nnego Ośrodka Kultury w Krasiczynie

Sołtys wsi Krasiczyn

Bolesław Kazienko

Wieści z zamku


Zaniedbałem się ostatnio – jako redaktor – w przekazywaniu wieści z krasiczyńskiego Zamku, który było nie było – jest jedynym w kraju dowodem istnienia takiej miejscowości jak Krasiczyn. Większość przyjeżdżających przyciąga właśnie ta książęca rezydencja.


Po ok. dwóch miesiącach niebytności zauważyłem, że działa na terenie zamku nowy sklepik z pamiątkami, napojami, słodyczami. Sklepik zaopatruje WOIT przemyski. 


Dostrzegam tu ogromną szansę dla miejscowych artystów i rzemieślników. Obrazy pamiątkowe, ryciny, pamiątki - nawet z gliny, drewna, gipsu, - ale w jakiś sposób związane z Krasiczynem – zdaniem przewodników – pójdą jak „świeże bułeczki”, bo bardzo ich brakuje. Dowiedziałem się, że zatrudniono na pół etatu ogrodnika, który starał się będzie o park, jeden z ładniejszych w Polsce. Park rzeczywiście wymaga opieki i większej dbałości nie tylko o estetykę, ale nowe zasadzenia. Widziałbym jeszcze więcej ławeczek, mimo kontrowersyjnych opinii jakiś punkty sprzedaży napojów, lodów, pamiątek,  jakieś atrakcje ( fotograf). Nie wiem czy brakuje chętnych, czy nie dostali odpowiednich koncesji.


Trwają prace remontowo konserwatorskie z skrzydle północnym, a właściwie jego podziemiach. Po zakończeniu zostanie, raczej prędzej niż później, może w połowie sierpnia, uruchomiona restau racja. Zaplecze pozwoli na przygotowy wanie ok. 300 posiłków dziennie. Jeśli jeszcze ceny nie będą zbyt wygórowane, przyjazd i zwiedzanie Krasiczyna przestanie być udręką.


Dużym powodzeniem cieszy się zwiedzanie zamku pod przewodnictwem p. Marii, która potrafi „sprzedać” turystom wszystkie tajemnicze opowieści ku ich zadowoleniu, oczarowaniu, a czasem przerażeniu. Cieszy, że odbywa się w Zamku coraz więcej poważnych imprez organizowanych nieraz przez instytucje centralne, a ich uczestnicy deklarują zwykle chęć ponownego przyjazdu.


Np. w ub. tygodniu przez dwa dni obradowało Dowództwo Wojsk Lądo wych – miejscowi oglądali feerię sztucz nych ogni i smugi świateł reflektorów lotniczych na wieczornym niebie.ądowychą Zdaniem organizatorów goście wyjechali bardzo zadowoleni.


Często bywają goście zagraniczni. Np. ostatnio z Pederborn, miasta zaprzyjaźnionego z Przemyślem. Jeden z tamtejszych inżynierów zamierza wybudować na terenie parku biologiczną oczyszczalnię ścieków ( trzcinową ) na potoku śliwnickim zasilającym parkowe stawy. 


Byłbym - ja osobiście i Czytelnicy- bardzo wdzięczny za dostarczanie systematycznych informacji. 


Za dziś przekazane dziękuję p. Dyr. Cieleckiemu.              Ks. BS
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